
Wnioski i perspektywy 

Dzisiejsze życie w „równoległych wszechświatach” 

W obecnej, skoncentrowanej na człowieku epoce antropocenu, dzisiejsze społeczeństwa na całym 

świecie przechodzą szybkie zmiany, zarówno technologiczne, jak i środowiskowe. W wyniku rosnącej 

niepewności, stają w obliczu nowej rzeczywistości, która charakteryzuje się stale rosnącą liczbą tak 

zwanych niestabilnych, niepewnych, złożonych i niejednoznacznych (VUCA) sytuacji. Globalny kryzys 

związany z COVID-19 działa jak lustro, które pozwala nam dostrzec słabości i niedociągnięcia nas 

samych jako jednostek i naszych społeczeństw. Przez całą historię ludzkości kryzysy tworzyły 

rozwidlenia, w których cywilizacje albo cofały się (np. plemienność), albo, alternatywnie, rozwijały się, 

podnosząc swój poziom złożoności poprzez integrację wewnętrznych sprzeczności. W ten sposób 

kryzysy działają jak katalizator innowacji, ponieważ dychotomie są przekraczane, a społeczeństwa są 

przeprogramowywane. Każdy głęboki kryzys pozostawia po sobie historię, narrację, kod, który 

wskazuje daleko w przyszłość, dając początek „nowej normalności”, a dokładniej „nowej nowej 

normalności” – nadchodzącemu skrzyżowaniu w kształcie litery T, historycznemu punktowi zwrotnemu 

– ponieważ „nowa normalność” po globalnym kryzysie finansowym w latach 2008/2009 jest coraz 

bardziej wyczerpana. Właściwie rozumiana technologia jest dla nas jedynym sposobem na ucieczkę 

przed konkurencją w (de)globalizowanym świecie. Tworzenie nowych współdzielonych światów 

fizycznych i/lub cyfrowych, w których ludzkie interakcje społeczne i komunikacyjne z innymi stwarzają 

możliwość nowych rodzajów koncepcji, w tym tych, które zależą od obiektywnej perspektywy, ma 

ogromne znaczenie we współczesnych, wysoce spolaryzowanych społeczeństwach, w których ludzie 

wydają się żyć w różnych światach lub, jak mówi przysłowie, w „równoległych wszechświatach”, z 

których każdy ma własną, odrębną perspektywę rzeczywistości. Oczywiste jest, że tylko jedna z tych 

sprzecznych ludzkich perspektyw na rzeczywistość może być prawdziwa, lub, bardziej technicznie, z 

perspektywy nauk kognitywnych, żadna z nich. Niestety, obecne platformy mediów społecznościowych 

mają tendencję do wspierania przeciwieństwa ludzkiego masowego rozkwitu, czego dowodem jest 

dzisiejszy plemienność online, fake newsy lub mowa nienawiści. Narzędzia, które stworzyliśmy, 

rozrywają społeczną tkankę tego, jak działa społeczeństwo. Podważają one podstawowe podstawy 

tego, jak ludzie zachowują się względem siebie i między sobą, co prowadzi do powszechnej 

dehumanizacji. Wizje internetowe są tak liczne, że zrodziły nawet neologizm: cyberutopizm. Nie 

wystarczy być entuzjastycznie nastawionym do możliwości połączenia między kulturami za pomocą 

środków cyfrowych lub innych w oczekiwaniu na powstanie utopijnego porządku społecznego. Jako 

oczekiwany następca dzisiejszego mobilnego Internetu i prekursor przyszłego Multiverse, Metaverse 

może napotkać różne pułapki w niedalekiej lub odległej przyszłości, w tym ryzyko, że może zamienić 

ludzi w cyborgi z wewnętrznymi implantami neuronowymi lub przepracowane i niedopłacane pszczoły 

robotnice, wykorzystywane przez zaawansowane zachowanie użytkowników zmodyfikowane i 

przekształcone w maszynę do wynajęcia (BUMMER) 2.0 wykorzystującą uzależniające wzorce 

przyjemności i nagród, aby wykorzystać lukę w ludzkiej psychologii na masową skalę. Maszyna 

BUMMER 2.0 naturalnie promuje plemienność i rozrywa społeczeństwo, sprawiając, że poprawa 

społeczna jest beznadziejna, ponieważ jest się wygnanym z doświadczeń innych grup manipulowanych 

oddzielnie. Pomimo tych ryzyk należy pozostać optymistą w kwestii technologii, ponieważ istnieją 

obiecujące rozwiązania, aby stawić czoła związanym z tym wyzwaniom. Między innymi system 

mikropłatności został zaproponowany już w latach 60., który wykazuje silne podobieństwo do 

powstającej gospodarki tokenów Web3. Podczas gdy obecny Internet jest gotowy uwolnić 

społeczeństwo od klasy średniej, mikropłatności mogą stać się jego wybawcą. Co więcej, bardziej 

humanistyczne otoczenie przewidziane dla powstającego Metaverse daje wielką nadzieję na wsparcie 

zespołu ludzkiego w przyszłym, zorientowanym na człowieka Społeczeństwie 5.0, kierując nas w stronę 

bogatszego i pełniejszego sposobu życia i łączenia się ze światem 



Droga do przyszłego multiwersum: 6G, Next G i metawersum 

Metawersum będzie prekursorem przyszłego multiwersum. Można je postrzegać jako kolejny krok po 

Internecie, podobnie jak mobilny Internet rozszerzył i ulepszył wczesny Internet w latach 90. i 2000. 

Będzie nas otaczać zarówno społecznie, jak i wizualnie, obejmując szeroki zakres połączonych platform, 

a także światy cyfrowy i fizyczny oparty na zdecentralizowanej technologii Web3. Web3 umożliwi 

gospodarkę tokenową, w której wkład każdego jest rekompensowany tokenem. Termin „gospodarka 

tokenowa” jest daleki od nowości. W psychologii poznawczej był szeroko badany jako środek wymiany 

i metoda pozytywnego wzmocnienia w celu ustanowienia pożądanego ludzkiego zachowania. W 

przeciwieństwie do monet, tokeny mogą służyć szerokiemu zakresowi różnych celów niepieniężnych. 

Takie celowe tokeny są instrumentalne w motywowaniu autonomicznej grupy osób do współpracy i 

wkładu w realizację wspólnego celu i tworzenia dóbr publicznych napędzanych technologią. 

Eksploracja tokenów, w szczególności różnych typów i ról, jest wciąż na bardzo wczesnym etapie. 

Tokeny mogą być zabójczą aplikacją sieci blockchain. Wykorzystanie tokenów może również umożliwić 

zupełnie nowe przypadki użycia, modele biznesowe (np. play-to-earn/own tokens) i typy aktywów, 

które wcześniej nie były ekonomicznie wykonalne, i potencjalnie umożliwić zupełnie nowe modele 

tworzenia wartości. 

Metaverse: Lustro realnego świata, a nie wirtualna luka ewakuacyjna 

Metaverse obiecuje otworzyć nowe drogi do zarabiania na życie i rekompensaty za szerokie i 

zróżnicowane spektrum wcześniej nieopłacanej działalności twórczej. Metaverse to przede wszystkim 

dzielone doświadczenia, wirtualna gospodarka i działania łączące świat realny i wirtualny. W 

przeciwieństwie do cyberprzestrzeni, która w całości znajduje się w wirtualności, Metaverse ma na celu 

połączenie wirtualności z rzeczywistością, umożliwiając ludziom i innym istotom świadomym, 

inteligentnym robotom mobilnym, a także agentom sztucznej inteligencji (AI) oprogramowania 

komunikowanie się i interakcję we współdzielonych środowiskach. Z drugiej strony widzieliśmy, że 

ostatnio pojawiły się pewne krytyczne głosy dotyczące braku przekonujących przypadków użycia i 

potencjalnych pułapek Metaverse, chociaż można je postrzegać jako odrzucające Metaverse w taki 

sam sposób, w jaki wielu odrzucało Internet w jego początkach w latach 90. Być może najbardziej 

zauważalne jest to, że Metaverse nie powinno polegać na budowaniu idealnych wirtualnych luków 

ewakuacyjnych – chodzi o utrzymanie lustrzanego odbicia naszego własnego zepsutego, wspólnego 

świata. czym jest bycie człowiekiem. Winters podkreśla, że ważne jest zrozumienie pierwotnej wizji i 

pochodzenia Metaverse, które łączy się z rzeczywistością i gdzie każdy może mieć trwałą obecność jako 

rozszerzenie swojego fizycznego ja lub firmy. W rzeczywistości twierdzi, że to być może u Neala 

Stephensona znajdujemy najlepszy wgląd w to, jak może wyglądać ostateczny Metaverse. Podobnie 

jak w przypadku Snow Crash, Metaverse musi mieć techniczne możliwości obsługi stałego posiadania 

aktywów, interakcji na żywo i wieloaspektowej gospodarki. Ethereum pomaga śledzić zmiany w 

posiadaniu za pośrednictwem tokenów. Zauważa, że wywodzący się ze staroangielskiego terminu 

tacen (oznaczającego znak lub symbol, a zatem mającego pewne podobieństwo do koncepcji 

stygmatyzacji), token jest specjalistycznym magazynem wartości, takim jak token pralniczy, salon gier 

lub transportowy. Tokeny można zaprogramować tak, aby pełniły wiele funkcji. Token może 

jednocześnie służyć jako dowód własności wirtualnego zasobu (np. wirtualnej ziemi) i jako prawo do 

głosowania w tym samym wirtualnym świecie (np. zarządzanie). Wbrew powszechnemu przekonaniu 

Winters wskazuje, że koncepcja wirtualnej lub cyfrowej nieruchomości nie jest tak nowa, jak sądzi 

większość ludzi. Powodem, dla którego wirtualna własność nagle zyskuje teraz większą uwagę, jest w 

dużej mierze dodanie technologii blockchain, która weryfikuje cyfrową własność, buduje zaufanie do 

własności wśród wszystkich uczestników wirtualnej gospodarki i pomaga zachęcać aktywną 

społeczność. Co prawdopodobnie ważniejsze, zauważa, że w rozwiniętych gospodarkach obywatele 



często opierają się koncepcji Metaverse, ponieważ cenią osobiste relacje i doświadczenia, które są już 

dla nich dostępne. Ponadto przekonanie kogoś do zmiany zdania i nakłonienie rówieśników do 

myślenia inaczej jest jak proszenie ich o zmianę plemion. Natomiast według Wintersa narracja jest 

nieco inna w Globalnym Południu, gdzie dla niektórych ludzi alternatywny świat oferuje więcej 

możliwości i nowych doświadczeń niż ich własny świat. Na przykład podczas pandemii Covid-19 na 

Filipinach istniały ligi graczy blockchain zarabiających 500 USD miesięcznie w tokenach, grając w Axie 

Infinity. To zmieniające życie źródło dochodu dla tych graczy. Oczywiste jest, że osoby o niskich 

dochodach w Globalnej Północy mogłyby równie dobrze czerpać takie korzyści. Metaverse ma zatem 

duży potencjał, aby rozwiązać problem przepaści między bogatymi a biednymi nie tylko między 

krajami, ale także w obrębie krajów – zarówno rozwijających się, jak i rozwiniętych. Widzieliśmy, że 

Metaverse opiera się na społecznej wartości pokolenia Z, że jaźń online i offline nie różnią się. 

Widzieliśmy również, że pierwotnie termin „awatar” oznaczał alter ego, które zstąpiło na ziemię. 

Konieczne będzie zbudowanie Metaverse ze światopoglądem i świadomością etyczną. Co ważne, 

wirtualne środowisko, w którym ludzie żyją, używając awatarów, różni się od sposobu, w jaki obecnie 

funkcjonuje społeczeństwo. W tym celu konieczne są badania interdyscyplinarne, obejmujące nauki 

kognitywne, nauki społeczne, psychologię i ekonomię. Neuronauki i podejścia psychologiczne powinny 

być wykorzystywane do lepszego zrozumienia ludzi oraz tworzenia i utrzymywania głębszego 

Metaverse. W szczególności rozwinęliśmy centralną rolę cyber-fizyczno-społecznego systemu (CPSS) w 

powstającym Metaverse w celu stworzenia lepszego świata dla ludzkości i zrównoważonego rozwoju. 

W rzeczywistości, konkretny Metaverse to po prostu konkretny CPSS, który potrzebuje wsparcia 

nowych technologii opracowanych w blockchainach, zdecentralizowanych autonomicznych 

organizacjach (DAO), inteligentnych kontraktach i Web3, a także nowej filozofii inteligencji, aby 

przekształcić nasze światy w inteligentne społeczeństwa oparte na inteligencji ludzkiej, sztucznej, 

naturalnej i organizacyjnej.  

Pokonywanie martwych punktów 6G i Next G 

Omówiliśmy intrygujące wizje 6G, które przewidują pojawienie się nowych tematów. Między innymi, 

urządzenia do noszenia mają się wpasować w nasze otoczenie, z powrotem do naszego środowiska 

fizycznego i biologicznego. Ujednolicenie doświadczeń w świecie fizycznym, biologicznym i cyfrowym 

umożliwi transformacje człowieka, mające na celu przekształcenie zachowania ludzi poprzez wpływ 

społeczny za pomocą usług przeznaczonych dla użytkownika za pośrednictwem zintegrowanego, 

wszechobecnego, wszechobecnego i przekonującego przetwarzania. Ponadto, tworzenie wirtualnych 

światów stworzy mieszany świat rzeczywistości, superfizyczny, który umożliwi nowe superludzkie 

możliwości. Powstanie nowego reżimu połączy wszystkich ludzi i maszyny w globalną macierz, którą 

niektórzy nazywają globalnym umysłem lub mózgiem świata, wykorzystując zbiorową inteligencję 

wszystkich ludzi w połączeniu ze zbiorowym zachowaniem wszystkich maszyn, plus inteligencję natury, 

plus wszelkie zachowania wyłaniające się z tej całości. Celem tej książki było staranne połączenie wyżej 

wymienionych tematów w przyszłych sieciach 6G i Next G oraz ulepszonych usługach, które oferują 

one aplikacjom zakłócającym, aby umożliwić szczytowe doświadczenia i transformacje człowieka. 

Szczególną uwagę zwróciliśmy na połączenie świata cyfrowego i rzeczywistego we wszystkich 

wymiarach w niedawno powstającym Metaverse i blisko spokrewnionym Multiverse oraz jego różnych 

typach rzeczywistości tworzonych i dostarczanych przez niekonwencjonalne platformy usług 

konwergentnych, gdzie programiści nie wahają się używać technologii z jak największej liczby 

dyscyplin, w tym, ale nie wyłącznie, dyscyplin technologicznych. Co ważne, celem tej książki było 

dostarczenie czytelnikowi nowego materiału uzupełniającego, kładąc szczególny nacisk na sieci 6G i 

Next G w kontekście powstającego Metaverse jako następcy dzisiejszego mobilnego Internetu i 

prekursora jutrzejszego Multiverse. W szczególności mamy nadzieję, że ta książka będzie pomocna w 

znalezieniu i pokonaniu następujących ślepych punktów 6G i Next G: 



■ Pokonywanie martwego punktu nr 1: NextGExpands przyrostowy sposób myślenia 6G=5G + 1G 

poprzednich generacji sieci mobilnych Metaverse reprezentuje jeden z ważnych długoterminowych 

celów badawczych Next G, obok innych ważnych tematów badawczych, takich jak sieci kwantowe i 

połączenia holograficzne. Przewiduje się, że zmiany paradygmatu 6G przeniosą się na cybernetyczno-

fizyczne kontinuum między połączonym fizycznym światem zmysłów, działań i doświadczeń a jego 

programowalną reprezentacją cyfrową, umożliwiając usługi wykraczające poza komunikację dla 

szerokiego zakresu celów. Aby zrozumieć przyszłą wirtualną gospodarkę umożliwioną przez 

konwergencję technologii bezprzewodowych i internetowych, musimy wyobrazić sobie 6G nie tylko z 

perspektywy technologicznej, ale także biznesowej i społecznej w sposób multidyscyplinarny. W 

szczególności wrodzona i wszechobecna integracja blockchain w ekosystemie 6G wykracza daleko poza 

przypadek 5G. W rezultacie konieczne jest zbadanie, co jeszcze technologia blockchain może wnieść 

do obszaru 6G. Oczywiste jest, że biorąc pod uwagę te wyzwania, 6G powinno być czymś więcej niż 

tylko kolejną modernizacją technologii komórkowej. Zamiast tego, 6G powinno wyjść poza 

kontynuowanie liniowego myślenia przyrostowego 6G = 5G + 1G poprzednich generacji sieci 

komórkowych. Widzieliśmy, że badania Next G nie dotyczą tylko 6G. Dokładniej rzecz biorąc, badania 

Next G są niezależne od różnych wysiłków podejmowanych przez różne organizacje rozwoju 

standardów 6G (SDO). Stąd Next G obejmuje, ale nie ogranicza się do określonych wymagań 

kluczowych wskaźników wydajności (KPI) i tematów zainteresowania poruszanych przez 6G SDO. W 

tym celu Next G Alliance zidentyfikowało sześć odważnych celów, w tym ulepszone doświadczenia 

cyfrowego świata 6G (DWE), które przekształcają interakcje ludzkie w świecie fizycznym, cyfrowym i 

biologicznym, aby zapewnić doświadczenia człowieka i maszyny nie do pomyślenia w przypadku 

poprzednich generacji sieci komórkowych. Ponadto Next G Alliance podkreśla, że zrównoważony 

rozwój musi być na pierwszym planie. Według Next G Alliance istnieje wyjątkowa okazja, aby 

zastanowić się, jak sprostać wyzwaniom społecznym i ekonomicznym, a także współzależnościom 

między ewolucją człowieka i technologii. Co ważne, istnieje symbiotyczny związek między technologią 

a społecznymi i ekonomicznymi potrzebami populacji. W miarę jak technologia kształtuje ludzkie 

zachowania i style życia, potrzeby te kształtują ewolucję technologiczną. 

■ Pokonywanie martwego punktu nr 2: inteligentizacja sieci – od natywnych sieci 6G AI do natywnej 

AI Edge naśladującej naturę poprzez inspirowaną mózgiem stygmerykę 6G będzie transformacyjne i 

zrewolucjonizuje ewolucję bezprzewodową od połączonych rzeczy do połączonej inteligencji. 6G 

odegra znaczącą rolę w realizacji proroctwa Nikoli Tesli, że „gdy sieć bezprzewodowa zostanie idealnie 

zastosowana, cała Ziemia zostanie przekształcona w ogromny mózg”. W natywnych sieciach 6G AI 

wyzwania AI dla 6G obejmują rozwój uczenia się akrecyjnego i metauczenia. Metauczenie się, znane 

również jako uczenie się uczenia, stało się ostatnio aktywnym obszarem badawczym. Teoria 

akrecyjnego uczenia się dla ludzi została zaproponowana przez psychologów poznawczych ponad 40 

lat temu. Dodanie „genów inteligencji” do sieci w celu ukształtowania inteligencji i zdolności do 

samoewolucji daje początek sieciom endogenicznym inteligencji (IEN) ze zdolnościami do 

samoewolucji, które stanowią interesujący przykład biologizacji. Aby jeszcze bardziej nasycić rodzimą 

inteligencję, naśladowanie natury w celu realizacji innowacyjnych sieci przyszłości wspomaganych 

przez Edge AI, które zapewniają połączoną inteligencję, zyskało ostatnio coraz większą uwagę. W 

szczególności inspirowane mózgiem mechanizmy zbiorowej inteligencji federacyjnej oparte na 

stygmatyzacji obiecują wykonywanie zadań wieloagentowych poprzez prostą, pośrednią komunikację. 

Edge AI służy jako rozproszona sieć neuronowa, aby nasycić połączoną inteligencję w 6G, umożliwiając 

w ten sposób inteligentne i płynne interakcje między światem ludzkim, światem fizycznym i światem 

cyfrowym, działając w zasadzie jak globalny umysł lub mózg świata. 

■ Pokonywanie ślepej plamki nr 3: Obecne zamieszanie i niepewność co do metawersum są 

redukowane przez znalezienie najlepszych spostrzeżeń w jego początkach.   Większość liderów branży 



definiuje Metaversum w sposób, który pasuje do ich własnych światopoglądów i/lub możliwości ich 

firm. Niemniej jednak można założyć, że może istnieć tylko jedno metawersum – tak jak istnieje 

„internet”, a nie „internet” ani „internety”. Przypomnijmy powyżej, że to prawdopodobnie u Neala 

Stephensona znajdujemy najlepszy wgląd w to, jak może wyglądać ostateczny metawersum. W 

rozdziale 2 przygotowaliśmy grunt, opisując pierwotną wizję Stephensona i początki metawersum w 

sposób kompleksowy. Neologizm Stephensona pochodzi od greckiego przedrostka „meta” i rdzenia 

„wers”, co jest wsteczną formacją słowa „wszechświat”. Krótko mówiąc, w języku angielskim „meta” 

oznacza mniej więcej „poza” lub „który przekracza” słowo, które po nim następuje. Mówiąc prościej, 

Metaverse jest postrzegany jako równoległa płaszczyzna dla ludzkiego wypoczynku, pracy i istnienia w 

szerszym ujęciu. Widzieliśmy, że Snow Crash to nie tylko wirus, ale także narkotyk, a co nieco 

zaskakujące, nawet religia odbierana przez receptory wbudowane w nasze łuki mózgowe i wyrażana 

za pomocą języka Natury. W Metaverse Stephensona kluczowym odkryciem było to, że nie ma różnicy 

między kulturą współczesną a sumeryjską. Metaverse jest jednocześnie zupełnie nowy i bardzo 

starożytny, co sprawia, że obserwujemy narodziny nowej religii. Neurolingwistyczne hakowanie 

zostało opracowane jako nowa, potężna technologia do nadawania instrukcji bezpośrednio do pnia 

mózgu ludzi. Będą oni wykonywać instrukcje tak, jakby zostali zaprogramowani przez cyfrowy 

metawirus. Nie ma sposobu, aby zatrzymać binarnego wirusa. Istnieje jednak na niego antidotum. 

Zablokowałoby ono neurony języka ojczystego ludzi i uniemożliwiłoby ich zaprogramowanie. 

■ Pokonywanie ślepej plamki #4: Poza początkami metawersum. Multiwersum wykracza poza 

metawersum, ponieważ tworzy trzecie przestrzenie, które obejmują sfery doświadczeń inne niż 

rzeczywistość i wirtualność. W gospodarce doświadczeń ludzie pragną doświadczeń, które angażują ich 

w sposób z natury osobisty, emocjonalny, fizyczny, intelektualny i duchowy. Wartość będzie określana 

bardziej przez to, jak spędzany jest czas, a mniej przez to, jak wydawane są pieniądze. Multiwersum 

obejmuje całe kontinuum rzeczywistość-wirtualność. Rozszerzanie sfer doświadczeń Multiwersum na 

zewnątrz i obejmowanie coraz większej liczby możliwości jest instrumentalne w tworzeniu głębszych i 

bardziej intensywnych doświadczeń, które ostatecznie pomagają umożliwić transformację ludzi i 

zastanowić się nad tym, co znaczy być człowiekiem? Jak omówiono wcześniej, poza rzeczywistością i 

wirtualnością leży inna sfera: Wieczność, która leży zarówno poza wszechświatem, jak i Multiwersum, 

zarówno rzeczywistością, jak i wirtualnością. Co więcej, istnienie to mówi o ostatecznym celu 

wszystkiego, co robimy poprzez nasze czyny i nas samych jako środka dotarcia poza, znalezienia 

Nieskończoności. 

■ Pokonywanie martwego punktu nr 5: Exodus do kwitnącego metawersum. Gospodarka, kultura i 

społeczność. Stopień, w jakim metawersum odniesie sukces, będzie zależał od tego, czy będzie miało 

kwitnącą gospodarkę. W tym celu szyny płatnicze są ważnym wymogiem do osiągnięcia kwitnącego i 

w pełni zrealizowanego metawersum. Obecnie panuje ogromny entuzjazm dla blockchainów. Ważne 

jest to, że blockchainy są programowalnymi szynami płatniczymi. Dlatego wielu pozycjonuje je jako 

pierwsze cyfrowo natywne szyny płatnicze. Niezależnie od długoterminowego przekonania o 

niewymienialnych tokenach (NFT), istnieją ciekawsze aspekty wirtualnych światów i społeczności 

opartych na blockchainie. Tokeny mogą być przyznawane nie tylko za poświęcony czas, ale także za 

dobre zachowanie, takie jak wyniki społeczności. Innym pytaniem przy projektowaniu tokena jest to, 

czy token ma datę wygaśnięcia. Każdy wymienny token może być zaprogramowany w taki sposób, aby 

wygasał po określonej dacie, aby zapobiec gromadzeniu tokenów. Pomysł równoległego pieniądza z 

datą ważności ma długą historię, np. „darmowe pieniądze” (lub Freigold) Silvio Gesella i waluty 

regionalne, takie jak austriackie „Wörgl Schwundgeld” w latach 30. XX wieku, które eksperymentowały 

z wbudowaną deflacją swojej waluty, tj. ujemną stopą procentową, aby zapobiec nie tylko 

gromadzeniu, ale także inflacji (patrz rozdział 6). Ciekawe jest to, że powieść Neala Stephensona Snow 

Crash rozgrywa się w XXI wieku z hiperinflacją stworzoną przez rząd z powodu utraty dochodów 



podatkowych, gdy ludzie coraz częściej zaczęli używać waluty elektronicznej. Tokenomika odegra 

kluczową rolę w zapewnieniu systemu zachęt, który umożliwi graczom zarabianie tokenów w 

Metaverse. Te działania typu play-to-earn i play-to-own służą do zarabiania tokenów w Metaverse i 

tworzenia własnej gospodarki Metaverse. Oprócz zachęcania do transakcji, Metaverse powinno 

również zapewniać doświadczenia w formie gier. Ważne jest, aby zauważyć, że Metaverse to coś więcej 

niż gospodarka Metaverse i gry blockchain. Tutaj narasta kultura. Dając użytkownikom coś do roboty z 

przedmiotami i budując aktywność wokół tokenów, oferujesz doświadczenia, które nadają zasobom 

cel i tworzą społeczność, co jest sednem gospodarki Metaverse. Myślenie o użytkownikach wyłącznie 

jako o konsumentach nie odda prawdziwego potencjału Metaverse. Podkreśliliśmy wyjątkowe 

potencjalne korzyści świata wirtualnego dla społeczeństwa, ponieważ zapewnia on użyteczne 

rozszerzenie gospodarki świata rzeczywistego, rekompensując dobrze znane niedoskonałości rynku, 

np. rosnące nierówności dochodowe. To rzeczywiście wyjątkowa moc świata wirtualnego, że może on 

tworzyć wszystko za darmo, z wyjątkiem pracy. Uważa się za absolutnie niedopuszczalne, aby gracz nie 

miał nic do roboty. Dlatego świat wirtualny musi zapewnić, że zawsze będzie jakieś zadanie do 

wykonania i że każdy gracz, w każdej chwili, będzie miał jakiś sposób, aby zamienić swoje działanie w 

jakąś nagrodę. W rezultacie, w przeciwieństwie do świata rzeczywistego, świat wirtualny ma potencjał, 

aby zapewnić pełne zatrudnienie z założenia. Co więcej, świat wirtualny może rozpocząć wszystkich 

graczy z zerowym majątkiem, a każdy, kto potrzebuje pieniędzy, może je zdobyć, ponieważ praca jest 

zawsze dostępna. Dlatego wszyscy gracze zaczynają na równych zasadach, co daje początek równości 

szans. Często proponowano, że równość szans powinna być naczelną zasadą polityki społecznej. 

Polityki, które sprawiają, że gra ekonomiczna jest wyraźnie bardziej sprawiedliwa, prawdopodobnie 

staną się popularne, ponieważ wirtualne światy poszerzają swoje wpływy. Co więcej, uderzające jest 

to, że chociaż gry online wykazują tak duże nierówności ekonomiczne, że przyćmiewają nierówności w 

świecie rzeczywistym, nikogo nie obchodzi nierówność wyników. Rzeczywiście, jest fajniej, gdy wyniki 

faktycznie bardzo się różnią, ponieważ gracze oczekują, że jeśli ktoś zdobędzie jakąś nową moc, 

powinien również otrzymać większe nagrody. W przeciwnym razie wirtualny świat w ogóle nie byłby 

zabawny. Innymi słowy, ludzie nie narzekają na brak równości pionowej, ale wyją na nieudaną równość 

poziomą – nie tylko w świecie wirtualnym, ale także w świecie rzeczywistym. 

■ Pokonywanie martwego punktu nr 6: Ważna zmiana z pasywnego na aktywny. Ostatecznie 

metawersum zostanie wprowadzone poprzez doświadczenia. Miliony, jeśli nie miliardy użytkowników 

i dolarów zostaną przyciągnięte do nowych doświadczeń i transformacji, które z tego wynikną. 

Przesunięcie dowolnego czasu pasywnie konsumowanego przez dzisiejszą rozrywkę typu „odchyl się 

do tyłu” na jutrzejszą rozrywkę społeczną, interaktywną i bardziej angażującą jest prawdopodobnie 

pozytywnym wynikiem metawersum. W rozdziale 10 przedstawiliśmy tezę, że 6G, Next G i 

metawersum powinny utorować drogę dla maszyny szczytowych doświadczeń, która pomaga 

wywoływać optymalne stany świadomości, zapewniając dostęp do wyższego zakresu ludzkich 

doświadczeń, np. doświadczeń poza ciałem i doświadczeń pozagrobowych. Maszyna doświadczeń 

szczytowych ma na celu pomóc ludziom nie tylko nawiązać kontakt z głębszą, niestworzona przez 

człowieka metarzeczywistością, ale także działać zgodnie z kondycją człowieka Hannah Arendt, 

charakteryzującą się podstawowymi działaniami, w szczególności pracą (ergon) i działaniem w 

otaczającym ich środowisku natury i innych. Po stworzeniu nowej technologii społeczeństwo na nią 

reaguje, co prowadzi do nowych zachowań i nowych produktów, które z kolei prowadzą do nowych 

przypadków użycia podstawowej technologii, inspirując w ten sposób dodatkowe zachowania i kreacje. 

Duże przejścia technologiczne często prowadzą do zmian społecznych, wykorzystując powszechne 

niezadowolenie z teraźniejszości, aby zapoczątkować inną przyszłość. Inną ważną obserwacją, którą 

poczyniliśmy, jest fakt, że ani Metaverse, ani Multiverse nie definiują żadnych konkretnych metryk 

(patrz Tabela 1.1). To właśnie tutaj wybór wykorzystania Społeczeństwa 5.0 jako metanarracji będzie 



instrumentalny w definiowaniu bardziej złożonych metryk wymaganych do pomiaru postępu ludzkich 

możliwości, a także mobilności społecznej i równości. 

Superinteligentne społeczeństwo 5.0: od teleskopu Galileusza do teloskopu Metaverse 

Poruszyliśmy kwestię przewidywanego przejścia od dzisiejszego napędzanego technologią Przemysłu 

4.0 do jutrzejszego, skoncentrowanego na człowieku Przemysłu 5.0 i jego dwóch wizji współpracy 

człowieka z robotem oraz bardziej holistycznej biogospodarki opartej na dwóch wzajemnie korzystnych 

zasadach digitalizacji i biologizacji. Te dwie zasady odgrywają zasadniczą rolę w tworzeniu 

odpowiednich ram, dzięki którym gospodarka, ekologia i społeczeństwo są postrzegane jako niezbędny 

pojedynczy byt, a nie jako rywale. Prawie każda dyscyplina dzieli obiecujące interfejsy z biologią. W 

dłuższej perspektywie biologizacja będzie równie ważna jak podejście przekrojowe, tak jak digitalizacja 

jest już dziś. Przemysł 5.0 i Społeczeństwo 5.0 to dwa powiązane ze sobą pojęcia w tym sensie, że 

odnoszą się do fundamentalnej zmiany naszego społeczeństwa i gospodarki w kierunku nowego 

paradygmatu. Jednak w przeciwieństwie do Przemysłu 5.0, Społeczeństwo 5.0 nie ogranicza się do 

sektora produkcyjnego, ale zajmuje się większymi wyzwaniami społecznymi w oparciu o integrację 

przestrzeni fizycznej i wirtualnej. Społeczeństwo 5.0 równoważy komercyjny nacisk Przemysłu 4.0 na 

tworzenie inteligentnej fabryki. Z kolei Społeczeństwo 5.0 jest ukierunkowane na stworzenie 

pierwszego na świecie superinteligentnego społeczeństwa. Podczas gdy główną motywacją stojącą za 

Przemysłem 4.0 i Przemysłem 5.0 jest odpowiednio masowa produkcja i inteligentne, zrównoważone 

społeczeństwo, główną motywacją Społeczeństwa 5.0 jest to, że ludzkość żyje w harmonii z naturą. 

Osadzenie Multiverse i jego poprzednika Metaverse w metanarracji Społeczeństwo 5.0 wykorzystuje 

fakt, że Multiverse, Metaverse i Społeczeństwo 5.0 wykazują uderzające podobieństwa. Biorąc pod 

uwagę ich podstawowy temat fuzji świata cyfrowego i rzeczywistego, nie dziwi fakt, że Multiverse i 

Metaverse, osadzone w metanarracji Społeczeństwo 5.0, mają wiele wspólnych technologii 

wspomagających, od wirtualnej rzeczywistości (VR)/rozszerzonej rzeczywistości (AR), awatarów, 

robotów społecznych po DAO, (niezamienne) tokeny i technologię eudajmoniczną wspierającą 

dostarczanie doświadczeń szczytowych. Co ciekawe, zaobserwowaliśmy również nakładanie się 

wymiarów religijnych i duchowych, zakorzenionych w starożytnej wiedzy, dzięki czemu Społeczeństwo 

5.0 i Metaverse nie są niczym nowym, ale czymś całkiem starożytnym. Albo, mówiąc inaczej, są 

jednocześnie zupełnie nowe i bardzo starożytne, zapowiadając nadejście nowej kultury w historii 

ludzkości. Zaawansowane CPSS, takie jak nasz proponowany Internet Nie Rzeczy, krótko wspomniany 

w rozdziale 1, odegrają zasadniczą rolę w zapoczątkowaniu Społeczeństwa 5.0. Przewiduje on, że usługi 

internetowe pojawią się w otaczającym środowisku, gdy będą potrzebne, i znikną, gdy nie będą 

potrzebne. W rozdziale 8 opisaliśmy szczegóły techniczne naszego opartego na CPSS 

wielowarstwowego frameworku inżynierii tokenów oddolnych dla przyszłego stygmergicznego 

Społeczeństwa 5.0, które umożliwia ludziom współ-stanie się superinteligentnymi poprzez 

podniesienie zbiorowej inteligencji ludzkiej w DAO z obsługą blockchain, jednocześnie pozwalając im 

zarabiać celowe tokeny jako nagrody. W tym celu pożyczyliśmy pomysły od biologicznego 

superorganizmu z mózgowymi zdolnościami poznawczymi obserwowanymi w społeczeństwach 

owadów społecznych, takich jak mrówki i pszczoły. W szczególności eksperymentalnie 

zademonstrowaliśmy potencjał biologicznego mechanizmu stygmergii do rozwijania zbiorowej 

inteligencji w DAO opartym na CPSS za pośrednictwem tokenizowanych cyfrowych bliźniaków. Należy 

zauważyć, że biologiczna stygmergia i technologia blockchain mają wspólną wrodzoną zdolność do 

samoorganizacji i pośredniej komunikacji za pomocą śladów, które członkowie tworzą w swoim 

otoczeniu. W obu przypadkach członkowie społeczeństwa rejestrują swoje działania w otoczeniu, 

używając różnych form przechowywania i wykorzystują te zapisy do organizowania i ograniczania 

zbiorowego zachowania za pomocą pętli sprzężenia zwrotnego. Po wyczuciu tych śladów, inni 

członkowie społeczeństwa są stymulowani do wykonywania kolejnych działań, wzmacniając w ten 



sposób ślady w samowystarczalny, autokatalityczny sposób bez konieczności jakiejkolwiek centralnej 

jednostki kontrolnej. W rezultacie stygmergia utrzymuje spójność społeczną poprzez sprzężenie 

organizacji środowiskowej i społecznej. Stąd, w odniesieniu do ewolucji życia społecznego, droga od 

samotności do życia społecznego może nie być tak skomplikowana, jak można by sądzić. Przyszłe 

stygmergiczne Społeczeństwo 5.0 wykorzystuje sprawdzone mechanizmy samoorganizacji 

zapożyczone z natury. Czyniąc to, podąża za zasadą przewodnią biologizacji. Mechanizmy biologiczne, 

takie jak stygmergia, obiecują czerpanie korzyści z wydajności natury, procesu znanego jako bioneering 

lub biomimetyzm, który wykracza daleko poza zajmowanie się efektywnością energetyczną w 

systemach stworzonych przez człowieka. Biorąc pod uwagę pilną rolę zrównoważonego rozwoju, 

przyszłe sieci 6G i Next G powinny w coraz większym stopniu wykorzystywać rozwiązania oparte na 

naturze (NbS) znajdujące się w systemach tworzonych przez naturę, które obejmują współpracę z 

naturą w celu rozwiązania wyzwań społecznych i zapewnienia dobrobytu ludzkości w Społeczeństwie 

5.0. Przewiduje się, że wzajemnie korzystna symbioza między biologizacją a digitalizacją stworzy 

ekscytujące możliwości i otworzy nowe ścieżki badawcze w nadchodzącej erze 6G i Next G. Musimy 

szybko wyjść z obecnego antropocenu skoncentrowanego na człowieku z jego niezrównoważonością i 

wejść w kolejną erę w historii ludzkości zwaną symbiocenem. Widzieliśmy, że poza biomimikrą musimy 

mieć również symbiomikrę, taką jak główny przykład tak zwanej sieci leśnej, znanej również jako 

Mycelium Internet, która reguluje ekosystemy leśne za pośrednictwem sieci grzybów. W rozdziale 9 

rozwinęliśmy, w jaki sposób ewolucja czyni nas mądrzejszymi i bardziej społecznymi. Widzieliśmy, że 

wiele z tego, co sprawia, że ludzie są biologicznie wyjątkowi, to ich doświadczenia społeczno-

kulturowe, które tworzą w społecznie dzielonych rzeczywistościach. Nie wystarczy powiedzieć, że 

ludzie ewoluowali, aby być inteligentnymi lub współpracującymi, ponieważ bycie inteligentnym lub 

współpracującym jest ogólnie dobrą rzeczą, więc ludzie ewoluowali, aby być inteligentnymi lub 

współpracującymi. Ewolucja nie działa w ten sposób. Ewolucja jest w większości konserwatywna, 

dopóki nie pojawi się konkretny problem adaptacyjny, np. wychodząc z dzisiejszego Antropocenu i 

wchodząc w jutrzejszy Symbiocen. Wtedy te jednostki, które są najlepiej przygotowane do rozwiązania 

tego problemu, mają przewagę adaptacyjną, więc gatunek ewoluuje. Jednak fakt, że adaptacja 

psychologiczna jest ukierunkowana na konkretne wyzwanie ekologiczne, nie ogranicza jej późniejszego 

zastosowania. Co ciekawe, każda z poprzednich transformacji ewolucyjnych charakteryzowała się 

nową formą współpracy z niemal całkowitą współzależnością między jednostkami i towarzyszącą jej 

nową formą komunikacji wspierającą tę współpracę, tworząc w ten sposób fundamentalnie nową 

formę socjalności. We wszystkich takich przypadkach podstawową strukturą był tryb działania my > ja, 

w którym „my” samoregulujemy każdego z nas jako jednostkę, w miarę jak stopniowo stajemy się w 

pełni rozwiniętymi osobami w nowej kulturze.  Metaverse powinno oferować użytkownikom nowe 

narzędzia do kształtowania i oglądania ludzkiego współstawania się w przyszłym stygmergicznym 

Społeczeństwie 5.0, wykorzystując biologiczną wyjątkowość człowieka. Wierzymy, że przyszłe 

stygmergiczne Społeczeństwo 5.0 zapewnia proste, ale eleganckie rozwiązanie do projektowania 

przyszłego Metaverse, korzystając ze zdolności ewolucji, aby uczynić nas nie tylko mądrzejszymi, ale 

także bardziej społecznymi, dwoma atrybutami, które są na pierwszym planie w wizji 

superinteligentnego Społeczeństwa 5.0. Symbiotyczna konwergencja biomimetyki (tj. pośredniej 

komunikacji za pośrednictwem stygmergii) i zaawansowanej digitalizacji (tj. celowych tokenów 

rejestrowanych w środowisku online obsługującym blockchain) stanowi obiecujący wczesny przykład 

symbiomimetyki w nadchodzącej erze 6G i Next G. W przypadku przyszłego Metaverse pożądane jest 

dalsze kultywowanie unikalnych cech, które czynią nas ludźmi, przede wszystkim poznania 

społecznego za pośrednictwem nowych, rozwidlonych doświadczeń, które charakteryzują dojrzałe 

ludzkie myślenie. Ludzka rzeczywistość jest determinowana przez unikalną umiejętność ludzkiego 

poznania społecznego. W przeciwieństwie do małp człekokształtnych i innych gatunków zwierząt, 

ludzie są zdolni do rozdwojonych doświadczeń. Rozumieją, że ich perspektywy – to znaczy ich 



przekonania, a nie prawda – mogą potencjalnie kontrastować z obiektywnym (tj. 

bezperspektywicznym) poglądem na prawdziwą naturę rzeczywistości. Ta unikalna ludzka zdolność do 

rozdwojonych doświadczeń tworzy między ludźmi rodzaj wspólnego świata. Ten wspólny świat może 

być światem fizycznym, sferą doświadczeń fizycznych poprzez odwieczne medium życia. Albo, co 

ciekawsze, w przypadku przyszłego Metaverse, może to być nowy rodzaj wspólnego świata powstający 

z połączenia świata cyfrowego i rzeczywistego. Sekcja wcześniejsza  dała nam dobrą definicję tego, 

czym jest rzeczywistość i wirtualność. Nasza relacja nie jest pasywna, w której rzeczywistość jest, a my 

po prostu jej doświadczamy. W rzeczywistości rzeczywistość jest produktem naszych umysłów, 

składającym się z nieustannego strumienia percepcji. Rzeczywistość wirtualna jest po prostu 

ćwiczeniem w manipulowaniu percepcjami. Zagłębiliśmy się i zapytaliśmy, czy nauki kognitywne mogą 

być również pomocne w lepszym zrozumieniu prawdziwej natury rzeczywistości w odwiecznym 

medium prawdziwego życia, a nie w stworzonych przez człowieka wirtualnych światach. W 

szczególności zbadaliśmy odpowiedzi na pytania, czy możemy zaufać naszym zmysłom, że powiedzą 

nam prawdę i jak mimo to mogą być przydatne, nawet jeśli nie przekazują prawdy. Widzieliśmy, że 

świat zewnętrzny w rzeczywistości składa się w całości ze społeczności lub sieci świadomych agentów, 

którzy cieszą się doświadczeniami i działają na ich podstawie. Sposób, w jaki jeden agent w sieci 

postrzega, zależy od sposobu, w jaki działają inni agenci, przy czym świadomi agenci preferują 

interakcje, które zwiększają wzajemną informację. Co więcej, informacja, przekazywana w walucie 

świadomych doświadczeń, jest wymiennym towarem świadomych agentów, których głównym celem 

jest wzajemne zrozumienie. Zgodnie z naukami kognitywnymi i ich koncepcją świadomego realizmu, 

ewolucja ukrywa prawdziwą naturę rzeczywistości w przestrzeni–czasie przed naszymi oczami, tj. 

przestrzeń–czas jest jak nasza własna wirtualna rzeczywistość. W rezultacie rzeczy, które postrzegamy, 

nie istnieją niezależnie od naszych umysłów. Nie chodzi tylko o to, że to czy tamto postrzeganie jest 

błędne. Chodzi o to, że żadne z naszych postrzegań nie może być właściwe. Mimo to istnieje 

obiektywna rzeczywistość. Niemniej jednak rzeczywistość ta jest zupełnie inna od naszych postrzegań 

opartych na naszych zmysłach, wykraczając poza nie. Metarzeczywistość nie jest postrzegana przez 

pięć zmysłów, jednak jest całkowicie dostępna i oferuje nam jedyny sposób na ucieczkę od 

symulowanej rzeczywistości poprzez stanie się metaczłowiekiem. Bycie metaczłowiekiem jest jak 

dostrojenie się do całego pasma radiowego zamiast jednego wąskiego kanału. Zauważ, że wiele 

kluczowych idei współczesnej nauki kognitywnej jest zgodnych z filozofami starożytnych Greków, 

takimi jak Platon, i religiami Wschodu, takimi jak buddyzm. Innymi słowy, są one jednocześnie zupełnie 

nowe i bardzo starożytne, bardzo podobne do pierwotnej wizji Metaverse i Społeczeństwa 5.0. 

Przypomnij sobie odkrycia Galileusza, że to nie rozum, ale instrument stworzony przez człowieka, 

teleskop, faktycznie zmienił fizyczny pogląd na świat. Człowiek był oszukiwany tak długo, jak wierzył, 

że rzeczywistość i prawda ujawnią się jego zmysłom i rozumowi, jeśli tylko pozostanie wierny temu, co 

zobaczy oczami ciała i umysłu. Ludzkie oko zdradziło człowieka do tego stopnia, że tak wiele pokoleń 

ludzi zostało oszukanych, wierząc, że słońce krąży wokół Ziemi. Galileusz był polihistorem, który 

zapoczątkował używanie teleskopu. To teleskop, dzieło rąk człowieka, ostatecznie zmusił naturę, a 

raczej wszechświat, do ujawnienia swoich sekretów. Czyż nie byłoby wspaniale, gdyby przyszły 

Metawersum był portalem do metarzeczywistości, który zmusza naturę do ujawnienia swoich 

ostatecznych sekretów Bytu i wykracza poza wszelkie zmysłowe doświadczenia, nawet wspomagane 

instrumentami, w odnalezionej na nowo jedności wszechświata?  Choć stworzony przez człowieka, 

portal pomógłby nam zajrzeć do nowego rodzaju wspólnego świata, który powstaje z połączenia świata 

cyfrowego i rzeczywistego poza naszymi pięcioma ludzkimi zmysłami, umożliwiając nam pozazmysłowe 

postrzeganie, doświadczenia szóstego zmysłu i nadludzkie zdolności do tworzenia możliwości nowych 

rodzajów koncepcji, w tym tych, które zależą od obiektywnej rzeczywistości. W tym celu Metaverse 

powinien pożyczyć z nauk kognitywnych nie tylko koncepcję ekonomii tokenów, ale także wspomnianą 

wcześniej koncepcję świadomego realizmu. Czyniąc to, Metaverse dałby początek genialnemu 



instrumentowi, który możemy nazwać telóscope. Przypomnijmy sobie z rozdziału 1, że aby zapewnić, 

że Społeczeństwo 5.0 nie stanie się społeczeństwem dystopijnym, musimy zdefiniować na nowo 

nowoczesną koncepcję ludzkości i znaleźć telós lub cel. Metaverse, wraz z jego podstawową, 

zorientowaną na cel gospodarką tokenów Web3 i zdecentralizowaną technologią blockchain, powinno 

służyć jako telóskop, który umożliwia ludziom działanie w sposób bardzo podobny do umysłu 

zbiorowego, tj. zbiorowej świadomości, gdzie ludzka praca będzie migrować do głębszych ludzkich sfer. 

Poprzez wykorzystanie telóskopu ludzie działają jak neurony w ludzkim umyśle zbiorowym, a 

technologia blockchain działa jak tkanka łączna, aby tworzyć wirtualne ślady feromonów, tj. 

programowalne zachęty, w nowych dynamicznych mediach, które wykorzystują rozszerzone 

mechanizmy stygmatyzacji. Czyniąc tak, wkraczamy na łeb na szyję w paradoks bycia jednocześnie 

globalizowanym i zlokalizowanym, w bardziej zdecentralizowanym, ale połączonym świecie z silnym 

połączeniem z większą inteligencją pochodzącą ze źródła spoza nas samych. Demokratyzując dostęp 

do wyższego zakresu ludzkich doświadczeń za pomocą transformacyjnych technologii, takich jak VR 

wraz z innymi technologiami , które dają nam przedsmak transcendentnych doświadczeń communitas, 

tj. fuzji jaźni i świata z rosnącym stopniem postrzeganej jedności i kontaktem z głębszą, niestworzona 

przez człowieka rzeczywistością, współcześni Gutenbergowie i Lutrowie biorą doświadczenia kiedyś 

zarezerwowane dla mistyków i udostępniają je masom, zarówno dla doskonalenia samych jednostek, 

jak i, co ważniejsze, dla doskonalenia całej społeczności ludzkiej. Tak jak pierwotny renesans odzyskał 

starożytną grecką koncepcję jednostki, tak nasz obecny renesans odzyskuje średniowieczne i 

starożytne rozumienie kolektywu i na nowo odkrywa spostrzeżenia kultur przednowoczesnych w 

nowych formach, przenosząc nas od indywidualizmu do czegoś innego, co rezonuje z czymś większym 

niż my sami. Wśród możliwych prawdziwych innowacji 6G Fettweis i Boche  twierdzą, że największym 

dzisiejszym wyzwaniem jest utrata wiarygodności, a przywrócenie zaufania należy rozumieć jako 

podstawowe wyzwanie społeczne. Przeprowadzają historyczne porównanie między teraźniejszością a 

renesansem, w którym wynalazek prasy drukarskiej przez Johannesa Gutenberga w 1450 r. 

zrewolucjonizował społeczeństwo i zapoczątkował 300 lat renesansu. Podczas gdy wynalazek 

Gutenberga dał początek drukowi, pełny potencjał Internetu nadal pozostaje do uwolnienia w 

nadchodzących latach. Powszechnie wiadomo, że prasa drukarska Gutenberga odegrała kluczową rolę 

w reformacji społeczeństwa przez Lutra. Nie wiemy jeszcze, czym naprawdę jest Internet. Mierzony w 

czasach Gutenberga, znajdujemy się dzisiaj około roku 1481 wraz z postępem dezorganizacji w 

społeczeństwie. Należy zauważyć, że Luter urodził się w roku 1483. Stąd też Marcin Luter Internetu 

dopiero nadejdzie. 

Wiek odkryć: nawigowanie po ryzyku i korzyściach naszego nowego renesansu 

Przypomnijmy sobie , że być może znajdujemy się w trakcie renesansu. Pozorna katastrofa i 

przerażenie wokół nas mogą być mniej symptomami społeczeństwa na skraju upadku niż tego, które 

ma urodzić.Możemy błędnie interpretować naturalny proces narodzin jako coś śmiertelnego. Co 

ważne, zauważyliśmy, że renesans bez odzyskania utraconych, podstawowych wartości jest po prostu 

kolejną rewolucją. Renesans nie oznacza powrotu do przeszłości.Nie wracamy do średniowiecza. 

Zamiast tego przywołujemy tematy i wartości poprzednich epok i na nowo je wymyślamy w nowych 

formach. Odzyskiwanie pomaga nam doświadczyć wglądu kultur przednowoczesnych, że nic nie jest 

absolutnie nowe. Wszystko jest odnową. Pogląd ten podzielają dwaj nagradzani naukowcy z Oksfordu, 

którzy na nowo definiują współczesność jako nowy renesans. W „Age of Discovery: Navigating the Risks 

and Rewards of Our New Renaissance” Ian Goldin i Chris Kutarna pokazują, jak możemy czerpać 

odwagę i mądrość z ostatniego renesansu, aby ukształtować nasz własny złoty wiek z tego nowego 

renesansu i przekształcić społeczeństwo [3]. Twierdzą, że moment renesansu rzuca ludzkości 

wyzwanie, aby dała z siebie wszystko, gdy stawka jest najwyższa. Teraz te same siły, które zbiegły się 

500 lat temu, aby rozbudzić geniusz i wywrócić porządek społeczny do góry nogami – wielkie skoki w 



nauce, technologii, edukacji i handlu, między innymi – są ponownie obecne, tylko silniejsze i bardziej 

powszechne. W renesansie polaryzujące efekty postępu były wyraźnie widoczne. Podczas gdy średni 

dobrobyt poprawiał się przez większą część okresu, marginesy społeczeństwa, bogatych i biednych, 

coraz bardziej się od siebie oddalały. Wraz z rozwojem handlu i nowych form produkcji, przepaść 

między bogatymi i biednymi się powiększyła. Do 1550 roku w niemal każdym dużym mieście Europy 

Zachodniej 5–10% najbogatszych mieszkańców posiadało 40–50% całkowitego bogactwa, podczas gdy 

50% najuboższych posiadało niewiele więcej niż własną pracę. Główną przyczyną był spadek realnych 

płac na dole skali dochodów, zwłaszcza wśród niewykwalifikowanych. Do 1550 roku powszechne było 

bezrobocie wśród młodzieży. Rosnąca przepaść między bogatymi i biednymi zdradzała ograniczenia 

wzniosłego idealizmu tamtego okresu. Humaniści wychwalali „Człowieka”, ale wielu z nich zdawało się 

ignorować nędzne warunki życia zwykłych ludzi. Przechodząc do czasów współczesnych, podczas gdy 

średni globalny dobrobyt się poprawił, skrajności rozprzestrzeniły się jeszcze bardziej, tak że dziś 

najbogatsi i najubożsi żyją w coraz większym kontraście do siebie. W 2010 roku 388 najbogatszych 

miliarderów na świecie kontrolowało więcej bogactwa niż najuboższa połowa całej ludzkości. W 2015 

roku wystarczyło zaledwie 62 osoby, aby wysunąć to samo roszczenie. Dolna połowa światowej 

populacji – 3,6 miliarda ludzi – żyje średnio za zaledwie kilka dolarów dziennie. Co ważne, podczas gdy 

różnica między krajami rozwijającymi się i rozwiniętymi zbiegała się w ciągu ostatniego ćwierćwiecza, 

różnica wewnątrz krajów – zarówno rozwijających się, jak i rozwiniętych – rozchodziła się. W niemal 

wszystkich krajach, od najmniej rozwiniętych do najbardziej rozwiniętych, przepaść między bogatymi i 

biednymi poszerzyła się w ciągu ostatnich kilku dekad. Nawet w krajach od dawna znanych z równości 

dochodów, takich jak Dania, Niemcy i Szwecja, bogaci coraz bardziej oddalają się od stada. 

Formuła masowego rozkwitu 

Publiczna frustracja niesprawiedliwością ekonomiczną zepsuła wiele z ostatniego renesansu i może 

zrobić to samo w nowym renesansie. Goldin i Kutarna  twierdzą, że skok naprzód Europy w okresie 

renesansu sugeruje, że sama obecność wielkich, skupionych umysłów nie wystarczyła, aby geniusz 

wybuchł w całym społeczeństwie. Liczyło się coś innego: zbiorowy geniusz. Każda osoba posiada 

unikalny fragment zdolności. Zbiorowy geniusz pojawia się, gdy społeczeństwo pielęgnuje i łączy te 

różne fragmenty. Umiejętność kreatywnego łączenia dawnych rozwiązań z obecnymi problemami 

technicznymi była wysoko ceniona i szybko się rozprzestrzeniała. Moguncja, rodzinne miasto 

Gutenberga, była skrzyżowaniem dwóch bardzo różnych dziedzin: winiarstwa i bicia monet. Te 

krytyczne rzemiosła były głębokie i lokalne, ale gdy Gutenbergowi udało się je z powodzeniem 

połączyć, rozpowszechnienie jego prasy było gwarantowane przez bardziej ogólne siły epoki (pomimo 

jego własnych wysiłków, aby utrzymać technologię w tajemnicy). Goldin i Kutarna dalej rozwijają 

kwestię tego, jakie warunki środowiskowe sprawiają, że zbiorowy geniusz rozkwita w niektórych 

czasach i miejscach, a nie w innych. Następujące trzy warunki w szczególności sprawiły, że Europa XV i 

XVI wieku dojrzała do zbiorowego rozkwitu, a które dzisiejsi naukowcy nadal uważają za decydujące: 

1. Pierwszym warunkiem był skok w prędkości, różnorodności i bogactwie przepływu idei. Jest to 

oczywisty, ale istotny punkt: im szybciej płyną idee, tym szybciej mogą pojawić się nowe i owocne 

kombinacje idei. Różnorodność ma również znaczenie, ponieważ, jak odkrył Gutenberg i jak 

potwierdzają współczesne badania, duże skoki mają tendencję do występowania, gdy zderzają się 

pozornie niezwiązane ze sobą dziedziny. Co więcej, im bogatszy przepływ, tym większą złożoność może 

nieść. Najbardziej bezpośrednim katalizatorem tego zwiększonego przepływu idei było nowe medium 

druku. Pomnożyło ono dostępny zasób wiedzy i poszerzyło sieć praktyków w każdej dziedzinie. 

Zaangażowanie większej liczby osób przyniosło szerszy zestaw wiedzy, doświadczeń i idei do każdego 

ważnego problemu. Wtedy i teraz nowe wymiany między cywilizacjami i mobilność społeczna mają 

kluczowe znaczenie. Jednym z najlepszych sposobów na przesunięcie granic naszego obecnego 



myślenia jest spotkanie ludzi, którzy myślą inaczej. 2. Drugim warunkiem, który pomógł rozkwitnąć 

zbiorowemu geniuszowi, był rozkwit dobrze wykształconych, dobrze odżywionych mózgów, które 

wykorzystały ten przepływ pomysłów: nieudane próby odkrywania ślepych zaułków, aby inni nie 

musieli tego robić; techniczne poprawki urządzeń i instrumentów, które umożliwiają głębsze zgłębianie 

tajemnicy; niezliczone debaty, ustne i pisemne, z poglądami innych ludzi, aby umocnić własne 

zrozumienie rzemiosła lub zaskoczyć umysł nowymi kierunkami. Im więcej mózgów rozumie rzemiosło 

i zmaga się z jego ograniczeniami, tym bardziej prawdopodobne, że ktoś je przekroczy. 

3. Trzecim warunkiem, który pomógł rozkwitnąć zbiorowemu geniuszowi silniej w renesansowej 

Europie niż w innych miejscach, były silne prywatne i społeczne zachęty do nagradzania podejmowania 

ryzyka. Europa składała się z wielu małych państw. Konkurencja i wojna między nimi zachęcały każde z 

nich do inwestowania w odkrycia, które mogłyby dać przewagę. Bogate miasta ufundowały nowe 

szkoły, uniwersytety i profesury, aby rozwiązać ważne problemy komercyjne. Tymczasem bogate 

rodziny pompowały pieniądze w nową sztukę, rzeźbę i architekturę. Pomogło to powstającej klasie 

bogatych kupców zyskać pozory powagi i było jedną z niewielu społecznie akceptowalnych form 

ostentacji. Po stronie podaży tego powstającego rynku idei, osoby, które oferowały dobre pomysły, 

mogły swobodnie na nich zarabiać. Wunder-machine Gutenberga była kopiowana tak szybko i szeroko, 

że nie zarobił na niej pieniędzy, ale pokoleniu wynalazców po nim wiodło się znacznie lepiej. Te same 

warunki są obecne teraz, tylko silniejsze i szerzej odczuwalne. Nowe technologie ogólnego 

przeznaczenia (GPT) ponownie uczyniły komunikację masową tanią i powszechną, tworząc nowe 

punkty kontaktowe bogate w pomysły, które mnożyły się między różnymi ludźmi, produktami i stylami 

życia. Migranci rozprzestrzeniają się i łączą światową moc umysłu. Świat nagle zawiera więcej mózgów, 

wymieniając eksplodującą objętość i różnorodność coraz bardziej żywych pomysłów, globalnie, 

natychmiastowo i przy niemal zerowych kosztach. Te warunki opisują idealny świat dla kreatywnych 

przełomów, zarówno indywidualnych, jak i zbiorowych. To dlatego duże zmiany zachodzą teraz i 

dlaczego geniusz tego nowego renesansu powinien znacznie przewyższyć poprzedni. Jeśli odpowiednio 

dobierzemy bodźce (np. tokeny zorientowane na cel w gospodarce tokenów aWeb3 opartej na 

zdecentralizowanych technologiach blockchain), nasz obecny rozkwit będzie się tylko powiększał.  

Martwe punkty poznawcze: złożoność społeczna kontra zdolność poznawcza 

Goldin i Kutarna  podkreślają, że złożoność może przynieść kilka korzyści. Zwiększa liczbę i 

różnorodność dobrych rzeczy, które mogą nas dotknąć i do których możemy dotrzeć. Ponadto jest 

głównym katalizatorem kreatywności i generowania pomysłów. Z perspektywy ryzyka złożoność może 

być również czymś dobrym. Większa różnorodność i objętość połączeń i przepływów tworzy 

redundancję, której najlepszym przykładem jest współczesny Internet. Gdy jedno łącze przestaje 

działać, jego ruch niemal natychmiast przekierowuje do alternatyw, dzięki czemu nasze doświadczenie 

użytkownika końcowego nie jest często przerywane. Oczywiste jest, że złożoność rodzi korzyści. 

Twierdzą jednak, że złożoność stanowi również problem. Im bardziej złożone stają się nasze interakcje, 

tym trudniej jest nam dostrzec związki przyczynowo-skutkowe. Rozwijamy poznawcze „martwe 

punkty” w naszym postrzeganiu wydarzeń wokół nas, gdy złożoność społeczna wzrasta szybciej niż 

nasza zdolność poznawcza do zrozumienia. Brak jasnego zrozumienia związku przyczynowo-

skutkowego pozostawia lukę poznawczą, którą społeczeństwo wypełnia stereotypami, przesądami i 

ideologicznymi planami. Rosnąca złożoność naszych systemów społecznych obciąża nasze poznanie. 

Jest to druga strona splątanej, szybko rozwijającej się epoki, w której się urodziliśmy, i przenika nasze 

życie, w tym nasze relacje między sobą. W przypadku złożoności najtrudniejszą częścią rozwiązania 

problemu jest jego dostrzeżenie. Goldin i Kutarna kończą, wspominając koncepcję masowego rozkwitu 

Edmunda Phelpsa,  gdzie postulowaliśmy, że Metaverse powinno stać się platformą umożliwiającą 

masowy rozkwit człowieka. Zgodnie z Phelpsem, Goldin i Kutarna  namawiają swoich czytelników, aby 



zastąpili namacalny spadek witalizmu – w działaniu – większą ilością eksperymentów, eksploracji, 

majsterkowania i zgadywania, abyśmy jako jednostki i społeczeństwo nie tylko brnęli dalej, ale rozwijali 

się. W epoce odkryć równowaga między ryzykiem a nagrodą przechyla się na korzyść podejmowania 

odważnych działań. Po pierwsze, ponieważ nagle pojawiło się tak wiele nowych terenów do zbadania. 

Po drugie, ponieważ nasze uwikłanie przyspiesza i rozprzestrzenia wartość, którą możemy stworzyć dla 

siebie i innych. Po trzecie, koszty porażki gwałtownie spadają z powodu rosnącej digitalizacji. 

Pierwszym odważnym aktem jest przyjęcie długoterminowej, szerszej perspektywy. Wyrusz w nową 

podróż odkrywczą. Kolumb szukał Azji i znalazł Amerykę. Podobnie, ten wiek nagrodzi odkrywców, 

którzy wyruszyli na ścieżki, których ostateczny cel jest niepewny. Zawsze tak było, ale możliwości 

rzadko są tak bogate, jak teraz, zdobywając wyjątkowe, definiujące doświadczenia i motywując nas do 

chwytania okazji przed nami. Pokusa głębokiego rzemiosła była wtedy bardzo silna, ale teraz jest 

znacznie silniejsza. Zakres dyscyplin, które muszą połączyć się, aby nie tylko dokonać przełomu, jest 

szerszy, ale także wymaga więcej od bogatych. Niektórzy bogaci zdają sobie sprawę z długu, jaki mają 

wobec społeczeństwa. Medyceusze wydawali ogromne sumy na roboty publiczne częściowo z 

hojności, ale także pod presją społeczną. W świecie chrześcijańskim, który wyznawał cnoty miłosierdzia 

i ubóstwa, posiadanie ogromnego bogactwa stawiało człowieka na chwiejnym gruncie moralnym. 

Bogaci potrzebowali nowej cnoty, aby zalegalizować swoje ogromne fortuny, a patronat był nią. Znajdź 

swoją Florencję w Metaverse, fizycznie, wirtualnie lub najlepiej w obu. W Multiverse myśl i, nie lub! 

 

 


